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Ś r o d a .
Ju tro ,  SS. Serapjona i Klementyna

KJ
Ju tro  w Kościele P P . 1Vizytek o godz: 9 tej z rana, 

odprawiać się będzie żałobne Nabożeństwo za Braci i 
Siostry, B r a c t w a  SERCA JEZU SO W EG O ; na które to 
Nabożeństwo, Bractwo zaprasza.

W zdaniu sprawy C e s a r s k i e j  Akademji Sztuk pię­
knych w Petersburgu, czytamy, że Profesor tejże A ka­
demji, P. A. Gronostajew, zajmował się w roku  ubie­
głym 1849/50, dokończaniem budowy gmachu Kolle- 
gjum Rzymsko-Katolickiego w Petersburgu, k tóry to 
ginach przy moście Izmajłowskim, wznosi się w stylu 
Rzymskim.

Kommissja Rządowa Sprawiedliwości ogłosiła, iż na ­
desłane z zagranicy drogą dyplomatyczną akta zejścia: 
Karoliny Skibickiej, Józefa Czarnowskiego, Nikity Iwa- 
nisch, Manueli Cipary, Felixa Grudzińskiego, Fryde- 
ryka-Franciszka Szopena, Leopolda Tomaszewskiego, 
Jana  Wojniewicza, Grzegorza Bienieckiego, Józefa Ste­
fańskiego, Justyna Bobrowskiego, oraz Józefa Kowal­
skiego, zmarłych we Francji, złożone zostały w G ło­
wnem Archiwum Królestwa. W temże Archiwum zło­
żony został, nadesłany z zagranicy drogą dyplomaty­
czną, akt zejścia Fryderyka Braun, szewca, zmarłego 
w Kirschdrauf, w Komitacie Spiskim  w Węgrzech, a 
pochodzić mającego z m. Warszawy.

Magistrat miasta Warszawy.— Śzczegółowemi ode­
zwami zawiadomieni zostali respectiwe PP. F ab rykan ­
ci tutejsi, iż w celu ułatwienia im możności przyjęcia 
udziału w powszechnej wystawie płodów wszystkich 
krajów  odbyć się mającej w Londynie, te rm in nadsyła­
nia do Biura Kommissji Rządo: Spraw Wewnętrznych 
i Duchownych, przedmiotów do wysłania na wystawę 
przeznaczonych, przedłużony został po dzień s/z° Sty­
cznia 1851 roku. Magistrat przypominając raz jeszcze
0 takowem przedłużeniu terminu, zawiadamia nadto, iż 
wedle Reskryptu Kommissji Rzą: Spraw Wewnętrznych
1 Duchownych z d. 27 Października (8 Listopada) r. b., 
JO .  Niążę N a m i e s t n i k  Królestwa wyrzec raczył:  że 
przesyłka do Londynu wyrobów przemysłowych Króle­
stw^, z któremi PP. Fabrykanci uczestuiczyćby na tejże 
wystawie chcieli, w skutku przedłużonego terminu, ko­
sztem Skarbu Królestwa ma być uskutecznioną.— P r e ­
zydent, Rzeczywisty Radca Stanu, Andrault. Naczel­
nik Kancelarji,  Luceński.

JW . Jenerał artylerji Gillenschmidt, Inspektor całej 
artylerji, wyjechał do Petersburga.

(A. n.) Już  kilka tygodni upłynęło, jak rozstał się 
z tym światem. Kupiec i Poczesny Obywatel, Salomon 
Blumberg, a jeszcze nie oschły łzy uronione przez jego 
Krewnych i Przyjaciół.  Zaiste, piękne wspomnienia 
pozostawił p0 sobie ten człowiek pełen cnót i przykła­
dów, bo ile tylko śmiertelnik w tej tu krótkiej piel­

grzymce życia swego okazać może dobrego, tego Blum­
berg dokonał. Był bogobojnym, uważając religję za­
wsze za podstawę każdej swojej czynności; dla żony był 
mężem cnotliwym, dla dzieci wzorowym ojcem, w in­
teresach handlowych sprawiedliwym, a dla biednych 
prawdziwą pociechą. On to nie jednę łzę obtarł taje­
mnie nieszczęśliwym; nigdy ubogi bez różnicy wyzna­
nia, nadaremnie ku niemu ręki swej nie wyciągał; a na j­
piękniejsze dowody prawdziwych cnót, okazywał przed 
kilkunastu laty, kiedy, nie zważając na trudne jego 
wówczas położenie majątkowe, ile tylko oszczędzić się 
dało, dzielił między ubogich, wspierając nawet nieszczę­
śliwych potajemnie pensją. Przedwczesna i nieubłagana 
śmierć wydarła z grona, tego tak wzorowego i pełnego 
cnót Przyjaciela! wylewa po nim łzy n ieu f^oa?  „w żalu 
żona, płaczą po nim dzieci i wnuki, opłakują go przy­
jaciele i znajomi, a ubodzy długo łzy ronić będą po 
stracie swego opiekuna i prawdziwego Dobroczyńcy! 
Pokój więc niech będzie popiołom tego zacnego i rzad­
kiego męża!— *

Wyszłe niedawno z pod prassy dziełko pod tytułem 
Przewodnik leśny, szczególnie dla użytku prywatnych 
właścicieli lasów poświęcone, obejmujące ważniejsze 
działania w ciągu roku, a poszczcgóle w każdym mie­
siącu wykonywać się mające, z praktyki czerpane, znaj- 
dujesię do nabycia w X ięgarn iach : Merzbacha,GlUcks- 
berga, Sennewalda, Orgelbranda i Friedlejna. Cena 
exemplarza ko. sr. 75.

Po odebraniu najświeższych wiadomości z Parnia  o 
artyście naszym P. Fajans, który w celu dalszego kształ­
cenia się w'zawodzie swoim, jak to kilkakrotnie donie­
śliśmy Czytelnikom naszym, udał się w roku bieżącym 
do tej stolicy i szkoły sztuk pięknych, stanowczo dziś 
prawie wyrzec już możemy, o zjszczeniu nadziei, jakie 
tenże artysta z chlubą dla swoich współziomków ro k u ­
je. ”  podróży swej do Paryża, przez Kraków, Po­
znań, Berlin i Drezno, zajmował się wzbogaceniem 
zbioru swego, portretami znakomitszych naszych roda 
ków, już poprzednio wymienionych w tem piśmie, a 
między temi, i znanego ze swej sławy muzykalnej w ir ­
tuoza naszego, P. Karola Lipińskiego. Po  przybyciu 
zaś do Paryża, wszedł do najpierwszego i znanego 
w Europiezakładu Litografji P- Lemercier. Ośmielony 
powodzeniem, wywalczonem niezmordowanem poświę­
ceniem i pracą, konkurował po kilko-miesięcznym 
w tym zakładzie pobycie, o przyjęcie go do Akademji 
sztuk pięknych. Zamiar ten jego, prawdziwą przyno­
szący mu chlubę, uwieńczony został pomyślnym skut 
kiem, i tym sposobem, czas swój podziela pomiędzy 
pracą w tejże Akademji, i w zakładzie P. Lemercier. 
Dziś już tylko z wydaniem o talencie jego ostatecznego
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śą d u ,  należy nam oczekiwać na pierwsze próby dzieł 
jego.

Liczne transports  drzew i różnych krzewów w ypra­
wiane w tych czasach do R o ss ji , ze znanego ogrodu P. 
Rudolfa Ohma, za rogatką W olską, dają najlepsze wy­
obrażenie o zamożności tego zakładu, postawionego pod 
względem ogrodnictwa, na wysokiej stopie. Sama bo ­
wiem s z k ó ł k a  tamże, składająca się z 500,000 drzewek 
wszelkiego rodzaju, jest niewyczerpanym zasobem, z k tó ­
rego każdy korzystać może, zwłaszcza też obecnie, kie­
dy jak słyszeliśmy, własność ta ze względu na jej obszar, 
stanowiąc trudność w nabyciu jej od razu, ma zamiar 
częściowo się wyprzedawać, lub też wypuścić w dzierża­
wę. Wyprzedaż ta,składać się ma z drzew ek owocowych, 
jako to: ja b ło n i, czereśn i, w iśn i, w rożnych i najwy­
borniejszych gatunkach 4, 5 i 6cio letnich, a których 
cena wynosi za kopę p o r s . l 3 T/z. Dalej,gru sz,o rzech ó w  
w łoskich  (drzewek) kopa po r .221/ r, ablegrów winogron- 
nych najnowszych, białych lub granatowych, kopa po 
rs .  4 1/in kasztan ów  i  klonów  3 i 4ro  łokciowych kopa 
po rs .  6, a zaś większych i grubszych, od 10 do 30 rs. 
za kopę. Oprócz tego są tam także i inne gatunki d rze ­
wek, krzew ów  i flanc, mogących posłużyć do ozdoby _ 
alei, klombów, lub też tworzenia zwykłych płotów i 
wysadzania szpalerów. Co się zaś tyczy jarzyn i wszel­
kiego warzywa, znajduje się tam rzepak : Teltauer ru- 
ben, garniec po k .75 ,  oraz m archew, cykor ja ,sa lc y fta , 
kalafiory', k a p u s ty : bruxelsfca i włoska czerwona; cebu­
le  białe, kalarepy, b u ra k i ćwikłowe, słowem to wszy­
stko, czego tylko można zażądać, a co przy oglądaniu 
tego, trudno nam było objąć pamięcią. Jak  z jednej 
s trony wyprzedaż takowa, pozbawiła by nas jednego 
ze znakomitszych ogrodniczych zakładów, tak z drugiej 
nawzajem może ona przynieść znaczne korzyści,  o so­
bliwie też właścicielom prywatnych ogrodów, p ragną­
cym wzbogacić temi przedmiotami nie tylko własne, 
ale nawet ze względu na tak zręczną sposobność i w ło­
ściańskie po wsiach ogrody.

Znany u nas skrzypek Ole-Bull, znowu porzuca Nor- 
Wegję, i przedsiębierze podróż. Zamierza bowiem udać 
się do S zw ecji, potem przez Finlandję  do R o ss ji, a na ­
stępnie do A zji, dla zwiedzenia tamże znakomitszych 
miast.

Nakładem i drukiem S. O rgelbranda, Xięgarza i Ty- 
pografa przy ulicy Miodowej Nro 496, wyszedł Kalen­
d a rz  Powszechny  na rok 1851; będzie to już ITty rok 
jegh istnienia. Zawiera on w sobie oprócz zwyczaj­
nych kalendarskich wiadomości, następujące nader cie­
kawe a r tyku ły : O początku roku, o początku Er, o mie­
siącach, główniejsze wiadomości ze statystyki Króle­
stwa Polskiego-, nieco o historji W arszaw y; Nieszczę­
śliwy jak P atku l;  opis miasta K alisza; o rozmnażaniu 
ryb, zarybieniu rzek, stawów i jezior; Przepisy dla 
użytku gospodyń: baumkuch, sucharki angielskie, bab­
ki zwyczajne, maślane, xiążęce, paryzkie, wiedeńskie,

wyborny poncz czerwony, napó j wistowy; kończy się 
na różnych przepisach w domowem gospodarstwie 
wielce użytecznych i na doświadczeniu opartych. Cena 
exemplarza kop. sr. 35. G łów ny skład w powyższej 
Xiegarni,  gdzie i wszelkich innych K alen darzy  poje­
dynczo i na tuziny dostać można.

Jedna z największych girland na świecie, jest bez- 
wątpienia przygotowana obecnie na przyszłoroczną wy­
stawę w Londynie. Girlanda ta bowiem, uwita z kw ia­
tów sztucznych, jest dziełem wszystkich w ogóle labry- 
kanlów kwiatów w A n glji, tak w sainym Londynie, j a ­
ko i w innych miastach A n glji zamieszkałych. Składa 
się ona z 1851 gatunków Flory, i ma ohwodu 1851 stóp. 
Zdaje się, że olbrzymi ten laur. mógłby okolić czyli 
uwieńczyć głowy całego areopagu znakomitych ludzi, 
jacy od stworzenia świata, aż po nasze czasy, pojawili 
się. Nosić ona będzie nazwę: G irlandy w ielkiego ju b i ­
leuszu  przem ysłow ego  z r . ł 8 5 i ,  i zamkniętą będzie 
w skrzyni szklannej.

Antoni J/ar^oHJtf/łńnowo-mianowany Komornik przy 
Trybunale  tutejszym, ob ra ł  zamieszkanie i Kancelarję 
w W arszaw ie  przy ulicy Długiej pod Nr 551, w domu 
W. Jasiń sk iego  (Lasockie zwanym), w oficynie po p ra ­
wej stronie, na lszem piętrze; o czem strony in tereso­
wane zawiadamia.

Towarzystwo R esu rsy  Kupieckiej, obchodzić będzie 
trzydziestą rocznicę, swojego istnienia, obiadem sk ład­
kowym, w dniu 17 b. m. to jest w przyszłą Niedzielę, o 
godzinie w p ó ł  do 4tej z południa w sali dolnej dać 
się mającym.

Ofiarowane przez Pana  Gr: Panu J .  K. rs.  7 kop. 50, 
złożono w Redakcji Kur je r a  dla Instytutu moralnie za­
niedbanych dzieci.—  Złożono oraz od M .W . kop. sr. 30, 
dla Kaleki pozbawionej nóg, w domu W. Frycze.

Xięgarnia B ern stejna  przy ulicy Miodowej, o trzym a­
ła świeżo różne nowe dzieła francuzkie.

Ze wszech ston dochodzą nas nadsyłane kości z p ier­
si g ę s i  Śto-M a r c i ń s k i c h , wkrótce wyciśniemy 
prognostyk zimy. Tymczasem deszcz, śnieg, przyświe­
cające chwilami słońce w przeddzień, i sam dzień ago  
M arc ina ,  a wczoraj wieczór mrozik; świadczą, że zim a  
będzie z w arjacjam i.

W Nowej Resursie danym będzie we Czwartek (dnia 
14go b. m.) W ieczór m uzyczny, o godz: 8mej zacząć 
się mający; w czasie którego jedna z wybornych O r ­
kiestr  wykona rozmaite dzieła muzyczne i tańce. Bi­
lety wnijścia wydawane będą we Środę i C zw artek  od 
godziny 5tej z południa.

K urs  wczorajszy: Listy zasta: nowe, za UW zł. żą­
dają rs. 14 k. 78, dają rs. 14 k. 76; w artość  kuponu 
k. 237a.

Wczoraj liczuie z e b r a n a  Publiczność  w Teatrze Wiel­
kim, z zadowoleniem po raz drugi przyjmowała now ą 
Melodramę D zwonek S z a ta ń s k i .  Powszechnie także 
chwalono z talentem napisaną do mej muzykę przez P.
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Franciszka Malgockiego. P o  ukończeniu p rzy w o ła n i : 
P anna  Moroz 2-kroć, Panny  Strze/bicka  i Helena Fru­
zińskai, oraz PP. Komorowski i Królikowski po 2-kroć.

Komitet Resursy Kaliskiej.—  Zapadłą na ostatniem 
posiedzeuiu Komitetu Resursy decyzję, a mianowicie: 

,  że każdy Członek Resursy Kaliskiej, nieuiszczający się 
w opłacie tak zaległej jako i bieżącej składki, do dnia 31 
Grudnia r. b., wprost z liczby Członków wykreślony 
zostanie, a zaległość jaka go ciąży, do odzyskania Radzie 
Opiekuńczej każdego respective Powiatu, przeznaczo­
ną będzie; że każdy z Członków Resursy, wzięte zBi- 
bljoteki dzieła, w tymże czasie powrócić powinien, nie­
dopełniający zaś tego, drogą właściwą odbiorą upo ­
mnienie; podając do wiadomości wszystkich Członków 
Resursy, których to dotyczeć może, Komitet Resursy 
ma nadzieję, że każdy z Członków Resursy, przyjętego 
zobowiązania w zupełności dopełnić zechce.— " Wice- 
Prezes Meerfeldt.. Dyrektor Sekretarz, Rembieliński.

Z ostatniej londyńskiej poczty nie widzimy żadnej 
w pozycji targów zbożowych odmiany. Ziarno krajowe 
piękne, znajdowało łatwy odbyt po dawniejszych cenach, 
a próbki nawet gorsze, z trudnością, lecz bez zniżenia 
umieszczone zostały. Na zagraniczue, nie wiele było ż ą ­
dania, a kilka ładunków Odes kich, zgrzanych, sprzedano 
pod żaglem o 1 szyling taniej. Na prowincjach angiel­
skich , w Szkocji i w Ir/andji, targi zbożowe nie były 
ożywione, z wyjątkiem Liwerpool, gdzie pomimo o g r o ­
mnych dostarczeń mąki (1(50,000 beczek w 14tu dniach) 
ceny dziwnie mocno trzymały się. We Francji, w Ho- 
landji i w Belgji, handel zbożowy obumarły. Ostatnie 
wiadomości z Ameryki donoszą o podniesieniu się m ą­
ki, a co tylko było do sprzedaży w porcie Nowego Yor­
ku, rożkupiono i złożono w magazynach na spekulację. 
Na giełdzie Gdańskiej nie było żadnego ruchu, a tran- 
zakcje ograniczały się do nowej pszenicy, której w cią­
gu całego tygodnia 336  łaszt: z rąk  do rąk przeszło. 
Sprzedano nadto 55 łasz: żyta, 10 łasz: jęczmienia, 7 
łasz: grochu i 15 łasz: siemienia lnianego. Za łaszt 
pszenicy  wagi f. h. od 121 do 1311/^ płacono guldenów 
gdaii: °d 360 do 400, czyli za korzec Warsz: od rs .  4 k. 
6 do rs. 5 k. 52*/2; za łaszt żyta  wagi f. h. od 121 do 
128, płacono guld: gdań: od 221 do 240, czyli za k o ­
rzec Warsz: od rs. 2 k. 5 3 1/* do rs.  2 k. 701/*.— Gdańsk 
9go Listop: 1830 r. Makowski, Kendzior et Comp.

Tyflis. —  Dnia 27 Września, J .  C. W. Wielki Xiążę 
C e s a r z e w i c z  N a s t ę p c a  T r o n u , raczył znajdować się na 
placu Alexandrowsktm, w czasie zmiany warty z m u ­
sztrą batal jonu połączonego instrukcyjnego, i nie raz o- 
świadczał Swoje zadowolenie z robienia bronią i ruchó w 
szeregu. Poczem J. L. W y s o k o ś ć  oglądał now0-budu- 
.lący się most stały przez rzekę Kur, a potem nowe ko­
szary Gruzyjskiego linjowego N. 6 bataljonu i szpital 
wojskowy nad Nawtlugiem. Wieczorem, tegoż dnia, 
o  godz: 9tej, N a j j a ś n i e j s z y  C e s a r z e w i c z  N a s t ę p c a  T r o ­

n u ,  uszczęśliwił Swą obecnością bal Szlachty Gruzyj- 
skiej, w ogrodzie zamiejskim obywatela Tyfiiskiego 
Terszmaonowa. Marszałek Gubernjalny Szlachty, Jene- 
r a ł - \ la jo r  Xiążę Orbelian, ze znakomitemi Xiążętami 
spotykał N a j d o s t o j n i e j s z e g o  G o ś c i a  w  bramie ogrodu, 
a właściciel tegoż, obywatel Terszmaonoic, podług da­
wnego zwyczaju Gruzyjskiego, podesłał pod stopy 
N a j j a ś n i e j s z e g o  C e s a r z e w i c z a  bogaty piandaz, czyli 
zlotolity kobierzec, który podścielano pod nogi K r ó ­
lów Gruzyjskich  podczas uroczystości.  Z obu stron 
winogradowej alei, śród której żywej zieloności liści 
i złocistych gron  dojrzałych jagód, świeciły tysiące 
różnokolorowych lamp, stali we dwa rzędy Ńiążęta i 
Szlachta ze wszystkich Powiatów Gubernji Tyfliskiej. 
Przez tę aleę, J .  C. W. Wielki Xiążę C e s a r z e w i c z  był 
wprowadzony do sali (wybudowanej w %aśc\e.maurylań- 
skirn, umyślnie na tę uroczystość), w gmachu wspania­
le oświetlonym, kolosalnych rozmiarów, ośmiokątne­
go, z pokojami, przybranemi na kształt namiotów z każ­
dej strony, pod wysoką kopułą, zbudowanego z wy- 
twornością  i smakiem Europejskim, oraz ze wszelkim 
zbytkiem i ścisłością stylu Wschodniego. W sali znaj­
dowali się ju ż :  J .  W. Xżę Perski Dechmen-Mirza z sy­
nami, damy w okazałych ubiorach i znakomitsze osoby 
z miasta. Bal rozpoczęty został tańcami Europejskie- 
mi, lecz te wkrótce zmieniono na narodową, charakte­
rystyczną lezginkę, przeciągłą, rześką, przy dźwięku 
zurny  i podżegających kląskaniach w dłonie przez obe­
cnych. Świetny fajerwerk przerwał tańce; ogniowe de­
koracje na przeciwnym brzegu Kuru zmieniały się cią­
gle, a przez ten czas oświetlone łodzie, ze śpiewakami i 
muzyką, pływały po rzece, uzupełniając czarodziejstwo 
widowiska. Nareszcie zapalono tarczę z Cyfrą imienia 
N a j j a ś n i e j s z e g o  G o ś c i a ,  i jednocześnie wzniósł się na 
powietrze nieprzerwany potok ogromnych snopów, 
prujących niebo ogmstemi bruzdami, a rozsypujących się 
u  góry bukietami gwiazd lśniących i różnokolorowych. 
Okrzy i llkudziesięciu tysięcy ludzi i dźwięki licznych 
chorO w muzyki, zagłuszały trzask i łoskot fajerwerku; 
następnie rozpoczęły się zpowu tańce i trwały do p ó ł ­
nocy. Tymczasem w osobnej alei nakryty był s tó ł E u­
ropejski, z obu s tron  altany stojącej na wyniosłości; 
przed al taną zaś, na kobiercach, rozesłanych na ziemi, 
przeszło dwustu Xiążąt i Szlachty Gruzyjskiej, uzbroi­
wszy^ się we wszystkie, bajecznej wielkości narzędzia 
Bachusa, ogrom ne turze rogi,  srebrne azarpesze, ku ­
ły  i tace, rozpoczęli uroczystość podług dawnych zwy­
czajów Gruzyjskich. S .  C. W y s o k o ś ć  zaszczycił Wyso­
kim Swym względem ten bankiet, przeszedłszy pomię­
dzy dwoma szeregami bankietujących, drogą umyślnie 
pozostawioną, i był powitany przez Gruzyjską Szlachtę, 
uroczystym nieustannym okrzykiem: »ura!” Poczem 
N a j j a ś n i e j s z y  G o ś ć  zajął miejsce za stołem w podwyż­
szonej altanie, ze znakomitemi osobami, z której widać 
było: z prawej i lewej strony stoły Europejskie, a
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z przodu s tół Gruzyjski. Przy końcu wieczerzy, Mar­
szałek Gubernjalny Szlachty w niósł toasty: za zdrowie 
N a jja ś n ie js z e g o  CESARZA, a następnie Ces a r z e w ic z a  
N a s t ę p c y  T ro nu , przejęte z jednogłośnem zachwyce­
niem przy dźwiękach muzyk: narodowej i pułkowych, 
grających hymn Lwowa >iBOŻE, CESARZA chroń ,” 
a okrzyki »ura!” dokoła i za rzeką natłoczonego ludu 
wstrząsały okolicę i powtarzały się echem gór przyle­
głych. J .  C. W y sokość  uszczęśliwił toastem za zdro­
wie Szlachty Gruzyjskiej, przyjętym z głębokiem uczu­
ciem oraz gorliwością dla T ronu .  Zgromadzenie Szla­
chty, w osobie swego Marszałka, wyraziło najserde­
czniejsze życzenie najlepszego zdrowia J .  C. W y so k o ­
ś c i , w czasie podróży, oraz pomyślności i długoletności.  
N a jja śn ie js z y  C e s a r z e w ic z  podziękował Szlachcie za 
szczere przyjęcie, i raczył wyrzec te pamiętne s łowa: 
»Serdecznie dziękuję wam, i zapewniam, że dnia tego 
nigdy nie zapomnę-” Wdzięczna Szlachta odpowie­
działa eiągłem, ogłuszającem nura!” Azarpesze, kuty  
i turze  rogi, naczerpując się winem, wypróżniały się 
duszkiem i podlatywały do góry, podchwytywane przez 
innych, i znowu działając na ofiarę radości, na wybuch 
gwałtownego zapału. O godzinie le j po północy, J.G. 
W y so k o ś ć , przed wyjazdem S w y m  z ogrodu, raczył raz 
jeszcze oświadczyć S w o j e  zadowolenie Szlachcie Gru­
zyjskiej, i był przeprowadzony do pojazdu przez M ar­
szałka Szlachty, oraz wszystkich Xiążąt i Szlachtę.

A m e r y k a .—  Cesarz Haiti Faustyn I  Soulouque, wy­
powiedział wojnę Rzplitej Dominikańskiej; sądzą, że 
Stany Zjednoczone dadzą posiłek tej RzpJitej i stałą ja ­
kąś kolonję w Haiti sobie przywłaszczą.

A n g l ja . —  Na cały czas trwania wielkiej wystawy, 
urządzą podróże po cenie zniżonej, pomiędzy Ameryką 
i Anglją. —  Na wystawę nadeślą minjaturę prawdziwą 
por tu  i miasta Liverpool; plan ten mieć będzie 40 stóp 
długości a 10 szerokości; do tej minjatury  dołączą plan 
tegoż miasta w r. 16.50. —  Gabinet zaraz po otwarciu 
Parlamentu, ma przedstawić bil dotyczący ostatnich Buli 
P a p i e ż a  względem Anglji. Londyn liczy 170,000 K a­
tolików, inne zaś wielkie miasta Ang/ji s tosunkowo zna­
czną liczbę osób tegoż wyznania, zwłaszcza Irlandczy­
ków .—  W Australj i  zakładają pierwszą kolej żelazną 
z Sidnej wewnątrz Kolonji.

A c s t r j a . Wiedeń 9go Listop:. —  Gazeta urzędowa 
obejmuje dekret organizacji sądowej dla Galicji i Kra­
kowa.—  Dziennikom zakazano dawać wiadomości o 
ruchach wojsk.

Donoszą nam, że miasto Lwów, ma być niezadługo 
gazem oświetlane.

W k o ń c u  m. z. u m a r ł a  w e  Lwowie, w w ie k u  la t  46, 
ś .  p .  K a ta r z y n a  Wilczek,W ła ś c ic ie lk a  d ó b r  z ie m sk ic h .

F r a ncja . Paryż 7 Listop:. —  R a d a  M i n i s t r ó w  p o ­
s t a n o w i ła ,  że  s t o w a r z y s z e n ie  10 Grudnia ma być roz­
w ią z a n e ;  r a d z ie  s t a n u  p o le c o n o  w y p r a c o w a n ie  dekre­
tu. P o w o d e m  teg o  p o s t a n o w i e n i a  s ą  n o w e  r a p o r t a  o

naradach tego stowarzyszenia, na których bardzo gwał­
townie wyrażano się o członkach izby, p p .  Dupin, 
Changarnier i innych, stawiających opozycję Prezy­
dentowi, przyczem groźby przeciw nim rzucano. —  
Izba wkrótce zajmie się bardzo ważnemi projektami do 
prawa o gwardji narodowej, i o municypalnościach. —  
Odezwa Prezydenta do izby jeszcze nie jest sk o ń c zo n ą ;» 
P P .  Dupin i Baroche konferowali dziś z tego powodu 
z Lud: Napoleonem; dokument ten ma być napisany 
w duchu umiarkowania. —  Jenerał  Lahitte  został wy­
brany reprezentantem w dep: du Nnrd; zapisanych wy­
borców było 134,297, głosowało 68,104, wybrany zy­
skał 65,598 głosów .—  Przywieziono tu nowy projekt 
układu z Rozasem  zawartego.—  Jenera ł  d’Hautpoul już 
odpłynął do Algierji; w tej kolonji mianowanie go G u ­
bernatorem uważają za wielką dla kraju szkodę. —  
W tym roku izbie przedstawiają projekt do prawa o ir- 
rygacjach, z żądaniem kredytu dla poparcia tych przed­
sięwzięć.—  Dziś rozpoczęto roboty telegralu elektry­
cznego w Zgromadzeniu nar:; komunikować on będzie 
zE/yseei zMinistrami: wojny i spraw wew:.—  Vice P re­
zydent Rzplitej donosi,  że nie przyjm uje żadnych próśb 
żądających, by przyjm ował osoby proszące się o urząd; 
do tej pory o trzymał on 15,000 próśb podobnych.—  P e­
tycje żądające przedłużenia władzy Pana Lud: Bona­
parte, nawet w bonaparlystowskim departamencie Yonne 
nie zyskują wiele podpisów.—  Za otwarciem izby in te r ­
pelować mają Pana Caoaignac, jak  postępować m y­
śli w kwestji przedłużenia władzy Prezydenta.— W Nie­
dzielę Pani Poilevin na byku puściła się balonem w po­
wietrze; jej mąż podróżował wraz z nią, ale siedział 
w czółnie; balon spuścił się w okolicy twierdzy Auber- 
villiers, a żołnierze garnizonu pomogli do przytrzym a­
nia go. Komendant twierdzy dał zabawę dla Państwa 
Poitevin, a byka obficie nakarmiono w stajni garn izo­
nowej.—  Pułkownik Kirmann, dawny dowódzca s tra­
ży mamcluków, u m a r ł  w Rosheim  w wieku lat 82.

I I i s z p a n ja . —  Mowa tronowa przy otwarciu Korte- 
zów zapowiada uregulow anie długu krajowego i bardzo 
korzystny kreśli obraz dzisiejszego stanu kraju. —  
W Sewilli spodziewają się przybycia Królowej Marji- 
Ametji Orleańskiej, albo przynajmniej Xiężnej Kle­
mentyny. —  Rząd hiszpański ofiarował pośrednictwo 
w sporze pomiędzy Anglją  a Portugalją. F lo ta an­
gielska  morza Śródziemnego, ma popłynąć do Lizbony 
dla poparcia tego sporu.

N ie m c y .—  W Dreźnie powołano urlopowanych, i na ­
kazano kupno koni dla a rm ji .—  Z Kassel donoszą, że 
trzy bataljony pruskie  ruszyły z tamtąd dla wzmocnie­
nia Prusaków  w Fulda, którzy ściągają jaszcze zna­
czniejsze posiłki. Z Fuldy korpus pruski ruszył do 
Neuhof, ale wrócił później; naznaczono już miejsca dla 
każdego oddziału na przypadek potrzeby. Prusacy 
zajmują przejścia przez Fulda. Korpus Bonina b iw ak u ­
je naotwartem  polu. Baicarczycy stoją w Sch/uchtern,
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ich forpoczty za Neuhof. — Z D rezna  wywieźli do Kiinig- 
ste jn  skarbiec zwany Griine Gewoelbe. —  Tameczną 
szkołę Kadetów rozpuszczono; wielu Kadetów miano­
wano Oficerami.

P ru sy .—  W d. 9m  b. m. w Berlinie, odbyło się zło­
żenie w Katedrze zwłok Hrabiego Brandenburg. Król, 
Królowa, Xiążę następca tronu i Xiążę Karol, znajdo­
wali się przy pobłogosławieniu zwłok w domu zmarłego, 
co odbyto w' obec rodziny tylko. Najwyższe władze pań ­
stwa i stolicy, zebrały się w przeciwległym gmachu. 
Kondukt ruszył o godzinie H e j;  prowadził go Jenerał- 
Major W aldersee; naprzód szedł szwadron kawaler- 
gardów, dalej szwadron kirasjerów i szwadron ułanów 
gwardji; następnie dwa bataljony piechoty gwardji p u ł­
ków Cesarz A l e x a n d e r  i Cesarz F r a n c is z e k ; nakoniec 
9 dział artylerji konnej gwardji. Przed ośmiokonnym 
karawanem , dwóch Oficerów niosło o rdery : Major 
sztabu jerieralnego, order Orla czarnego, a Poruczuik 
kawalergardów, wszystkie inne nąjednej poduszce. Za 
trumną"! koniem rycerskim, postępowali synowie zm ar­
łego; po bokach tychże, Xiążę Następca T ro n u  i Xiążę 
Karol; za temi najbliżsi krewni, Duchowieństwo, M i­
nistrowie, Ciało dyplomatyczne, Sztab, Jeneralitet, de- 
putacja Uniwersytetu i Akademji, i t .d .  Kończył długi 
szereg powozów, na których czele postępowały karety 
galowe Króla i Królowej. Ciało złożono do sklepów 
Katedry przy huku dział i ręcznej b ro n i .—  Hr: Fryde­
ry k  Wilhelm v. Brandenburg, urodził się 24 Stycznia 
1792 r.; już w 1803 wstąpił jako kadet do pułku kawa­
lergardów; w 1807 został Podporucznikiem w lym  pu ł­
ku gward ji. W 1812 r., pod dowództwem Jenerała York 
tak się odznaczył w wielu bitwach, iż Jenera ł  ten dał 
inu świadectwo, »że jest godnym swego rodu .” W  r. 
1813 został Majorem: miał udział w mnóstwie ważnych 
bitew z tej epoki, przeszedł pierwszy R en  pod Kaub, 
wkraczając do Francji. W 1814 został Podpułkowni­
kiem. Tak przechodząc wszystkie stopnie, zosteł w 1846 
Szefem pułku kirasjerów, dowódzcą 8go korpusu ar- 
mji, a 1848, Jenerałem  jazdy, poprzednio zostawszy 
Prezesem gabinetu. Order Orla czarnego  w r. z. otrzy­
m a ł .—  Ministrowi wojny otwarto kredyt na 14 miljo- 
nów talarów; w ministerjum tern czynność niezmierna. 
—  P. Landenberg  prezyduje w radzie Ministrów.

W ł o c h y . —  P a p i e ż  n a  kónsystorzu 1 go b .  m .  mów ił 
o sprawie Piemonckiej. —  P. P tnelli zostanie Preze­
sem izby deputowanych.—  Flotylla am erykańska  opu­
ściła zatokę Spezzia.

R o zM A lT O Ś ci. Na prawym brzegu Dromy (Dróme), 
znaleziono dwie wielkie urny, prawdziwie starożytne, 
służące do napoju, napełnione małemi brązowemi me­
dalami, których ciężar przechodził 180 funtów. Jedna
z nich mniejsza i na pozór ciekaw sza, stłuczoną została 
motyką, za pomocą której ją  wydobyto. Medale te były 
z rozmaitych epok.— Balonista Orlandi, który w Bar- 
cellonie (L 2 7 z .m .  wzniósł się w powietrze, zapędzony

został, skutkiem silnego wiatru, na morze. Przeszło pięć 
godzin walczył z bałwanami, pozostając między życiem 
a śmiercią, i dopiero za zmianą wiatru, wyrzucony zo­
sta ł na brzeg, nie poniósłszy żadnego szwanku. O Pa­
nu  Montemayor i jego wynalazku kierowania balonem, 
dotąd nic nie słychać. —  Zbiory tegoroczne tytuniu 
w Algierze , nietylko odznaczają się nadzwyczajną ilor 
ścią, ale także i szczególną dobrocią, co znaczny, jak. 
się spodziewają, ma wywrzeć wpływ we Francji, na 
zniżenie się cen tego tak upowszechnionego obecnie 
p ro d u k tu .—  Jakiś niby dowcipniś, rzekł do Jegom o­
ści nie mającego nogi: »Smiesznieby to było, gdybym 
Panu  na imieniny ofiarował parę  butów.” >,Nic w tern 
śmiesznego” , odrzekł zagadniony, byłoby to samo, co 
gdybym ja Panu na urodziny przysłał w darze kapelusz 

S Z A R A D A .
Trzecia  z d rugą  o wielkość próżno walczyć będzie, 
C zw arta  z pierw szą  potrzebna, choć rozdziela wszędzie,
U szystk ie , głupstwa lub dzieła pełue głośnej chwały,

Na świat wydały.
(Zeszła Szarada Pokora).

P R ZY JEC H A LI do WARSZAWY.
Bertram Edw: Kup:z Turynu nr 634; Briiner Salom: Kup: z Frank­

furtu nr 1771; Gedymin Jak: Oby: z Królowego Krzesła nr 585; Ku­
likowski Jan Ohy.-zCesar.-Rossyjs: nr603; Kłodziński Tom: U rzęi 
z Krakowa nr 808; Mass Kar: Kup: z Lipska nr 461; Plater Ka­
zimierz Hr. z Gub: Wileńskiej nr 1072; Rybińska Teressa Ob: z Gub- 
W ołyńskiej nr584; Rembicliński Euge: Oby: z Jedwabna nr 412; 
Szylder Jene.-Adjut:z Nowogieorgiewska.

IVyjechali: Frankowski W ład: Ob: do Brześcia Lit:; Kluge son 
Klugenau Jen:-Lejt: do Brześcia Lit-; Komirowski Jul: Radca T. Kr: 
do Jasiennicy; Roman Prezyd: do Płocka; Wysłouch Fel: i Wysłouch 
Włodz: Oby: do Gub: Grodzieńskiej.

DONIESIGIIIA.
Arsenał YVarszawski niniejszem zawiadamia, iż w d. 23 i 2T 

Listopada (5 i 9 Grudnia) r. h., odbywać się będzie w ustanowio­
nym przy Arsenale Komitecie, licytacja, aa dostawę MATERIA­
ŁÓW, podług wykazu Nr 2, 5 i 9, potrzebnych na rok 1851- 
Do licytacji przypuszczeni będą tylko zaopatrzeni w świadectwo 
W ładzy miejscowej z r. b. naprawo przystąpienia do takowej, oraz 
mający odpowiednią kaucję, wyrównywającą 3ej części całkowitej 
summy zakontraktowanej, a mianowicie : podług wykazu Nr 2 Ksr. 
131, po ug wyk: !\r 5 Rsr. 90, i podług wyk: Nr 9 Rsr. 79. Li­
cytacja odbywać się będzie odgodz: 10 z rana do 12 w południe, i 
po upływie tego czasu, nikt do licytacji przypuszczonym nie bę­
dzie. Irzejrzenie warunków, wzorów i bliższe objaśnienia udzie­
lane będą każdodziennie, wyjąwszy dnie świąteczne, w Kancelarji 
Arsenału, od godz: 9 z rana do 2ej po południu.—  Zarządzający 
Arsenałem, Artyllerji Pułkownik, Garbunow  1. Tłumacz Arsen:, 
Zimrnvrmann.

Ktoby chciał zabrać się na wspólny koszt do SUWAŁK lub 
KALWARYI; raczy się zgłosić pod Nr 444 przy ulicy Krakow.— 
Przedni:, na 2gie piętro.

R łO . W  Płaszcze, Paltoty z postępem wieku XIX. nosić się 
mogące, Tuzurki, M a r y n a r k i ,  Spodnie, Kamizelki, zgoła we wszel­
kiê  artykuły mody z inaterjałów angielskich i francuzkicb, świe­
żością, gustem, trwałością i tannoscią odznaczające się, nowo- 
otworzony przezemnie IfłA d-A JE Y R ł przy ulicy Nowo-Sena- 
torskiej w domu W. Bocka Nr 477, zaopatrzywszy, o tem mam 
honor Prześwietną Publiczość zawiadomić.— M. M isioław ski, 
Majster Kraw:.
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WIADOMOŚĆ DLA P P . K U PC Ó W .—  Skład M aterjałów  pi­
śm iennych i w yrobów  Introligatorskich W . Kreusek przy  ulicy 
D ym arskiej, zaopatrzył się na nadchodzący Rok uowy, w  Dzienni­
k i Kupieckie w  ję z y k u  polskim i niemieckim, ju z  ostęplow ane, 
i inne X iążki B uchalteryjne linjow ane; wszelkie zaś obstalunki 
na  linjowanie X iąg  podług żądanych w zorow , jak  najakuratniej 
uzupełnia, po cenach um iarkowanych-

Dnia 6 /18  L istopada r. b. o godzinie 3 po południu, w  domu 
pod N r 1864 w  W arszaw ie, na rogu ulicy W ójtow skiej i P rz y ­
ry n ek  położonym, na żądanie SSrów , i za dozwoleniem Prezesa 
T ry b : tutejszego, odbędzie się przed podpisadym Rejentem, licy­
tac ja  Ruchomości po Józefie i B arbarze z Ryukicwiczów M ał­
żonkach Boretticb pozostałych. W  terminie ogłoszenia i dni na­
stępnych sprzedane b ę d ą : Meble, S rebra, i różne S przęty  go­
spodarskie.—  Marceli Zieliński, Rejent.

MŁOCKARNIE, SIECZKARNIE, MASZYNY do siew u, oraz 
części składow e do rozm aitych Maszyn, najnowszej konstrukcji, 
z  F ab ryk  zagranicznych, są  do nabycia w  każdym czasie po ce­
nach um iarkow anych, w  domu Handlowym Ferdynanda Bol.m et 
Comp:, w  W łocław ku.

Przechodząc ulicą R ym arską i P rzejazd , zgubiłem W O K E -  
C K E H  skórząny, z klam erką sta low ą, w  którym  było: pa­
pieram i Rossyjskiemi rsr . 135, i polskiemi rs r . 19. Znalazca 
ra c z y  takow e oddać pod N r 2420 , do Szymona K oral, za na­
g rodą Rsr. 15.

Kto ma POMIESZKANIE do najęcia złożone, z 3ch Pokoi i 
Kuchni, od Nowego roku, na lm  piętrze lub na parterze suchym; 
o raz kto ma jeden Pokój z Przedpokojem, do najęcia ed Igo 
Grudnia z meblami, aby blizko Kościoła, to  niech raczy  dać znać 
pod N r 714 p rz y  ul: Solnej, w  bram ie po lew ej ręce , codzieu 

iZ rana  do 11.
Z o staw io n y  w  dorożce  P A R A S O L ,  m ożna od eb rać  p rz y  

u lic y  K ró lew sk iej w  domu pod N r  1 0 6 2 , u w łaśc ic ie lk i te jż e  
d o ro żk i.

Jeżeli W . Pan Adam LACHMAŃSKl je s t  w  W arszaw ie , upra­
szam go o zgłoszenie się pod N r 257 p rzy  ulicy F re ta .

P ietruszew ska .
P arty a  BAiK.łNTÓW świeżo bitych, p rzyby ła  do Kanto­

ru  Informacyjnego J. Kaczanowskiego; chęć nabycia m ający , r a ­
czą  się zgłosić do powyższego Kantoru N r 415 p rzy  ulicy K ra­
kow :-Przedmieście.

Szaja Herkmanu, CZAPNIK, przeniósł sw oją F ab ry k ę  od Śgo 
M ichała, z rogu ulicy Nowiniarskiej i Ś to-Jerskiej, z brzegu fi­
la ró w , do domu W . Lcsznowskiego, obok now o-w ym urow anych 
Sklepów , p rzy  ulicy Slo-Jerskiej N r 1769 a, N r Sklepu 1.

W Składzie Nasion D ra F r: Betzbold p rzy  ulicy Se­
natorskiej N r 4 7 l ,  obok R esursy, dostać można CE­
BUL KW lA T O W Y CH ^praw dziw ych hollenderskicb, 
jako to : Hyacyntów, T acetów , Tulipanów 'i t. p.; o- 

raz  Ć M A M I !  krajow ego w  całych głow ach, funt od kop: 1 6 %  do 
k. 23;—  MUSZ TARDY Irancuzkiej i angielskiej, słoik o d k .3 0 d o k . 
45;—  OCTU Estragon i winnego de Maille, etc., bulelkaod k. 30 do 
k . 60 .—  HYACYNTÓW  w  doniczkach, tuzin od rs r . 2 do 4.

Oncgdaj o godz: 2 z południa, zginął R O I N  guiady, 
na ulicy Czerniakowskiej, około la t 10 m ający, ua 
udzie praw ym  w yciśnięty znak stojącego człow ie- 

' ka. Ktoby go schw yta ł, zechce odprowadzić do 
K oszar Ułańskich, w Łazienkach Królewskich, do M ajora Ejbage.

Zawiadamiam Szanow ną Publiczność, iż dostać mo­
żna u mnie RĘK A W ICZEK glansow :, w uajlepszyin  ga­
tunku, różnych kolorowych, to je s t  damskich po k. 3 2 % , 
męzkich po k: 3 7 % , p rzy  ulicy Krako:-Przedm :, w prost 
Kościoła Sgo K rzyża, gdzie je s t czerwona Ręka.

J a n  K r o  w i ń s k i .

Dnia 13 /2 5  b. m. o godzinie 10 z ran a , w  gmachu Rządowym Do­
mu Badań przy  ulicy Dzielnej pod N r 2361, odbędzie się sprzedaż 
rzeczy  do Ubiorów służących, Bryczki, Cboniont, i t. p.

F L O Ń D R Y  wędzone, nadeszły dzjs' p ocztą 
do handlu Tomasza Czaban, p rzy  ulicy Senatorskiej

pod N r 496.
W INOGRONA św ieże, praw dziw e hiszpańskie z Mnla- 

9 ^  gi; Jabłka Tyrolskie; Śliwki pruncle; Figi Sułtańskie; Ro- 
dzyuki Malaga; K asztany włoskie; O rzechy greckie; w szyst­

kie te fruk ta  tegorocznego zbioru, znajdują się w  handlu W in 
ceutego P ie trzyka p rzy  ulicy Senatorskiej pod N r 497.

Do Składu H erbaty Chińskiej i różnych Tow a-

ccme um iarkow anej, p rzy  ulicy N alew ki, w  domu N atan- 
iptsoua Nro 2244. Bracia A xja n o w .

Św ieży transport Ś L E D Z I  tłollenderskich, 
w  małych bary łkach , nadszedł do Kantoru pod N r 
4 ty , w  Hotelu Drezdeńskim p rzy  ulicy Długiej, i 
sprzedają się po cenie um iarkow anej.

T I\C *A Z Y .\
UERB1T1 CHIŃSKIEJ,

MIKOŁAJA SK W A R CO W , 
w  W a r s z a w i e , 

p rz y  u licy  Sena to rsk ie j, w  domu przechodnim  
d a w n ie j Roestera N ro  451.

Ma zaszczyt zawiadom ić Osoby' na Prow incji m ieszkające,! 
■Iz wszelkie obstalunki na H e r b a t ę  listownie do Magazvnuk 
■nadsyłane, najakuratn iej w ykonyw ać będzie, p rzesy łając Her-! 
^batę na swój koszt pocztą, począw szy od jednego funta, po ce-l 
iiiach poniżej w  cenniku w yrażonych.—  O bstalującym  dziesięć* 
•funtów H erbaty na raz , Magazyn dodaje jeden funt.

C E N N I H .  C e k  a
1) HERBATA CZARNA, za funt,

LjANSIN. Ruble s r . ,  kop.
1. g a t u u e k ............................................................10.
2- g a t u n e k , ................................................................8.
3. g a t u n e k ................................................................ fi-

z  K w i a t e m  n a j p r z e d n i e j s z a .

1. g a t u n e k ................................................................4.
2. g a t u u e k ...................................................................   60.
3. g a t u n e k ................................................................3.

z  K w ia t e m *
4. g a t u n e k ................................................................2. 70.
2. g a t u n e k ...................................... ......  . . 2. 40.

hkz K w ia t u .
1. gatunek
2. gatunek

1. gatunek
2. gatunek

1. gatunek
2. gatunek

2) HERBATA ZIELONA.

3) HERBATA ŻÓ ŁTA .

80.

6.
Magazyn posiada znaczny dobór HERBAT najprzedniejszych, 

"■w pudełkach oryginalnych Chińskich: C zarnej, Żółtej iZielo-ii 
jjiiej, od 10 do 15 rubli sr. za funt wagi netlo od 3ch do 1( 
■funtów, także H erbatę w  Cegiełkach i k u la c h  w  różnych cenach.J

wa
Dwie CHUSTKI praw dziw e t u r e c k i e ,  1 koronkowa, 1 balystn - 

» haftow ana, M autyla, W oaliki, Kołnierzyki blondynowe, Poń-
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czochy jedw abne, Boa i Mankiety sobolowe, sztuczka Angory, i 
t. p.; o raz P łaszcze szopami podbite, zupełnie nowe, złożono do 
sprzedania w  składzie Rozmaitości M. Konopackiego N r 370.

KOPALNIA X O R i ' H  \v  TARGÓW KU, 
g - Niżej podpisany ma sobie za m iły obow iązek, donieść Sza- _  
'm  nownej Publiczności, ze posiada znaczny zapas TO RFU , nu 
/^ zu p e łn ie  su ch eg o  i w  całych cegłach.—  O bstalunki p rzy jm u -%  
c«  j ą  się p rzy  ulicy E lek toralnej, w  Sklepie W yrobów  T o k a r- jy  
J /s k ic h , w domu W . W eisheit Nro 794 lit: B.—  F. F riihboes.y\

(A. n.) W  czasie pobytu m ego zagranicą,starałem  się 
szczególniej, o nabycie z najlepszej fabryki tamtejszej,  
narzędzi chirurgicznych elastycznych, jako t o : katete- 
rów, bougies, pessarjów, rurek eta stycznych, oraz od­
powiednich maszynek do chirurgicznego użytku, tak na­
zwanych ctyso-pompes, irrigatorjów ,przykry w adełnz  
chore piersi, maszynek do sztucznego karmienia n ie­
mow ląt i wielu innych. Szczególna dobroć tychże na­
rzędzi, zależy na doskonałem wysuszeniu czyli w ę ­
dzeniu, na gładkości i gibkości. oraz że otwory w kate- 
terach , nie są wycinane, lecz wyrabiane. Dla łatwiej­
szego nabycia powyższych narzędzi, tak przez Szano­
wnych Lekarzy, jakoteż przez cierpiących, ustanowi­
łem  cenę niższą jak dotąd u nas pra*ktykowana by­
ła .—  G. Mann, Fabrykant narzędzi chirurgicznych, przy 
ulicy Alexandrji Nro 2 76 8 ,  obok Urzędu Loterji.

OSTRYGI św ieże, nadejdą co drugi dzieó(l 
Składu W in i Korzeni J. L. F la ta u .— T

()i inne gatunki.

K oleją, do Skład.. .................
Do tegoż Składu nadeszły SERY, m ianow i-(l 
c ie: Chester, S ty lton , R oquefort, L im burgski.Ao

Skład Sukna i Kortów Szupieuiewicza et Baum, p rzy  ulicy K ra- 
kow s.-Przedm : pod N r 441, w prost Odwachu, zaopatrzony został 
w  św ieże i gustowne TOWARY zimowe, m ianow icie: Sukna 
z najpicrw 'szych fabryk krajow ych , K orty krajow e i francuzkie, 
Kamizelki, Chustki, K raw aty , Rękaw iczki, Paleto ty  gotowe, Szla­
froki, i t.p . a r ty k u ły  nięzkie ostatniej mody.

BOM m urow any w  W arszaw  ie p rzy  ulicy Piw nej pod 
N r 100 położony, je s t do sprzedania z wolnej ręk i za 
bardzo um iarkow aną ceuę. W iadomość pow ziąść mo- 
zua u E dw arda G rabowskiego A dw okata, przy ul: Mio­

dowej pod N r 495 mieszkającego.
W tyc i D‘acli, do Magazynu mego, nadszedł z P a ry ża  św ie- 

zy transport ARTYKUŁÓW  TO A LETO W Y CH , jako  to: P er- 
lum, My< *■ 9 ° ^ d ,  F ixatoarow , a między tymi Eau de Lob i

oudre de Lo , uidc T ransm utalif par B erger do farbow ania 
" lo s ó w  na c*®rn“’ S7-atyu i bloud: o raz Eau Balsamique et Spi- 
" lu e u s e , de M- f  czym mam zaszczy t polecić się łaskaw ej
1 ub liczności. Ulica h rako:-P rzedin:, N r 4 1 7 .—  K. Przybylski.

KARETA na dwie osoby, w  dobrym stanie, na 
resorach, z firankami i żaluzyjkam i, oraz m ająca 
dwie Szafeczki po bokach, zdatna do podróży i do 
m iasta, znajduje się do sprzedania pod N r 1200 

w  domu P. Domańskiej, za pom ierną cenę. Zgłosić sic można 
codziennie od godz: 8 do południa, w  tym że domu na lm  p iętrze, 
p rzy  schodach.

P a rtja  POWIDEŁ z. Krakowskiego, w iejskich, tegoro­
cznych, dobrze wysmażonych, je s t częściowo lub ogółem, do

przedania, garniec czyli 12 funtów  po R sr. 1, p rzy  ulicy G rzy ­
bowskiej pod N r 1025, w prost donin Gaja, w  dziedzińcu na le­
w o, u M aglarki P iotrow skiej; uprasza się o przynoszenie w ła­
snych naczyń.
£S£§SS§s

i

i UW IADOM IENIE ZEGARM ISTRZOW SKIE.
Często zdarza się, że sprzedaw ane b yw ają  Zegarki z napi-fS 

sam i: „C zapek” , „F . C zapek” , "C zapek i P atek” , „P atek  i % 
Czapek” ; takie firmy całkiem nie istn ieją! Spółka zaś daw uiej- 
sza pod firmą „P atek  i Czapek” , w  dniu 1 Maja 1845 r., roz­
w iązaną została , a w yroby  je j ju ż  dawno są  rozsprzedane. 
Zaw iadow ca rozw iązanej firm y, F ranciszek  Czapek, Technik  
s pow ołan ia  i Z eg a rm is trz  z p ro fessji, prow adzi dalej za­
kład Z egarm istrzow ski z w szelką gorliw ością obok znaczne 
go kapitału obrotowego, pod firm ą:

.C Z A P E K  I  S P Ó Ł K A .”
W yroby  pod powołanemi na początku nazwami w  obieg 

puszczane, są  złe, których dla tego uży w ają , aby osiągać 
Kjnailer w ysokie ceny, a w prow adzając Szanow ną Publiczność 

|w b łąd , podkopują jednocześnie nędznemi \vvn ' \ s i  swemi 
u trw aloną dobrą reputację uaszego domu.

A by w ięc położyć tam ę zagęszczonym nadużyciom przez 
|przyswajariic sobie firm niew łaściw ych, dodajemy dla dobra 
interesow anych osób, do każdego Z egarka, czy  w prost u nas, 
czy też u naszych Składników' kupionego, św iadectw o sta-i 

g ło w ią c e  zaręczen ie, stw ierdzone naszym w łasnoręcznym  
^.podpisem  i pieczęcią zakładu, na co szczególniej zw racam y 

(uwagę Szanownej Publiczności, s ta ra jące j się w łaśnie o na-jjf 
Ibycie niefałszowanych w yrobów . w
i Każdy istotny postęp w  obrębie w yższej sztuki zegarmi- S 
|strzow skiej, znajduje w  naszym Zakładzie zasłużone uwzglę- g  
Idnienie i trafne zastosow anie, a począw szy od zw yczajnych®  
Zegarków , aż do najtrudniejszych dzieł naszej sztuki, po & 
idejniujemy się wszelkich zleceń Szanownej Publieznos'ci, i *  
możemy Ją  zapew nić bez zarozum ienia, że w w yrobach odi^j 
nas o trzym yw anych, spostrzeże zaw sze w y tw o rn y  gust po­
łączony z w szelką doskonałością mechaniczną.

Do Lipska  przybyw am y co rok na dw a Ja rm ark i, l o t t  
jest: na W ielkanoc, i na S ty  Michał, i zam ieszkujem y p r z y *  
ulicy P eterstra sse  N ro  » ,  na Iszem  piętrze.

n , a 1  S P Ó Ł K A ,
Rękodzielnicy Zegarm istrzow stw a w  G enewie.

t  ^ recn 2 3 2 2 ,  jest do sp rzedania^
Ć M A Ł r l E Ł  nie duży angielski ze w szystk iem i^  
^rekwizytami i ciężarem żelaznym. Wiadomość u m  
^Rządcy Dom u.

Urząd. Leśny Kampinos. Poniew aż w lasach R ządow ych 
Leśnictwa Kampinos, znajduje się zuaczna mass a D R ZEW A  do 
w yrąbania w  sążnie, przeto U rząd Leśny Kampinos, celem poda­
nia możności zarobku robotuikom w  mieście W arszaw ie bez za­
jęc ia  zostającym , ogłasza niniejszem, że każdy pragnący korzy­
stać z takowego przez ca łą  zimę lub przez k ró tszy  czas, zgło­
sić się winien do U rzędu Leśnego do wsi G rabiny, o 10 w iorst 
od miasta Błonia położonej, a tam będzie miał w skazane za tru ­
dnienie. Sążnie rąbane być mają z użyciem p iły . Cena rąb a ­
nego, od sążnia sosnowego szczapowego pół kubicznego m iary ros- 
syjskiej, to je s t :  wysokości stóp 6, szerokości stóp 6, długości 
szczap cali 57, kop: sr: 50, nie licząc w  to nadmiaru na w yso­
kości na uschnięcie szczap. Od takiegoż sążnia sosnowego k rą -  
glakowego kop: sr. 35. Od sążnia sosno: szczap: */< kubicznego, 
m iary rossyjskiej, to jes t: wysokości stóp 5 '/* , szerokości stóp
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S 'A , długość szczap cali 3 4 , kop: sr . 25; od takiegoż sążnia k rą -  
g lakoyego  kop: sr: 17V s.—  N adleśniczy, F . Tom aszewski.

D n iar4go b. ni., na drodze do Jabłonny, zaginął 
KOMś gniady, na łbie gw iazdka m ała biała , ły -  
kaw y, la t  8 m ający. Ł askaw y  Znalazca raczy  go 
odprowadzić pod N r 1180 p rzy  ulicy Pańskiej w  W a r­

szaw ie, do F ryd ry ch a  Kiiler, za stosow ną nagrodą.
Potrzebny je s t L O K A L  K aw alerski,, sk ładający  się z Po­

koju i Przedpokoju, w raz  z meblami, na ulicach środkowych mia­
s ta ; życzący  w ynająć  takow y, r a c z y  żostawić adres w  Cukier­
ki P. Beeli, od s trony  ulicy Podwal. . »> <i

Potrzebne je s t MIESZKANIE w  środku iniiasta, sk ładające się 
i  P rzedpokoju, 3ch lub 2cb Pokoi i Kuchni. ' K łęby miał tako ­
w e do w y u a jęc ia ,, niech da wiadomość" do .w łaścicielki domu, 
p rz y  ulicy N ow y-Sw iat pod N r 1306.

Dnia 30 z. m. zgubioną została BRANSOLETKA na w pół zło­
ta ,  z im itacją żelaza, szeroka na 2 cale, nazw ana argent oxydć. 
Znalazca za nagrodą Rsr. 3, raczy  się zgłosić do Rządcy pa­
łacu  pod N r “>57 przy  ulicy Długiej, Potkańskic zwanym .

Potrzebny je s t do nabycia tu w  W arsz aw ie ,/ 
niewielki DOJIEH, chociażby p rzy  najodle­
glejszej u licy  m iasta położony, byle tylko 

! f w  dobrym stanie, i m iał obszerny, gęsto ocicuio- 
In y  OGRÓD. K toby miał takow y Dóin do sprzedania, ze-Śj 

'W chce przysłać zawiadomienie o numerze i cenie onego, do tm 
J^ F ry z je ra  M ar k w a r t, w domu Nro 343 p rzy  ulicy Długiej.%  

~ O strzega się, że żadne pośrednictwo Ajentów  lub F ak to-/w  
rów , p rzy ję te  nie będzie. i

godziny 6ej wieczorem; ubogich zas do godz: 10 z rana.

S K Ł A D Y  G Ł Ó W N E  
FACHNIDĘŁ, POMAD I  KADZIDŁA,

w  składach Mydła i Św iec, p rzy  ulicy Senatorskiej w domu W . Buj­
no, Karola Scholtze, oraz p rzy  ul: N ow y-Sw iat w domu l ir . A ndrze­

j a  Zamojsk:, w  Sklepie Świec i M ydła, zaopatrzone zostały  w św ie­
że zapasy W ody Kolońskiej, flaszka kop: sr. 18; W ody Kotońskiej 
dubeltow ej, flaszka k. sr. 45; Pomady w różnych gatunkach, słoik 
k. sr . 18; Papierków  do kadzcuia, paczka składająca się z 12 tab li­
czek naderozdobuychi mile w oniejących, k . sr. 2 2 '/j; Trociczck ze 
stosownym  lichtarzykiem , pudełko k. 221/a; Octu do kadzenia, bu­
telka k. 30; A tram entu w  różnych kolorach i t. p.—  Nadto nadszedł 
zupełnie sw iezy transport nowych rozm aitych Pachnideł, a mianowi­
c ie : Eau de Millefleurs, flaszka k. 45; Eau dc Lavande, flaszka kop: 
2 5 ; Eau de vie de Lavande double am hree, flaszka k. 30; O trąbki mi­
gdałow e do zdelikatnienia tw arzy  i rąk , paczka funt jeden w ażąca, 
k. 20; F ix a to ar, sztuka k. 10; Kadzidło Królewskie, flaszka k. 18; 
Kadzidło Berlińskie, flaszka k .20; P roszek do czyszczenia zębów , 
Jlaszłta k. 2 2 1/z ; L ikier do konserw ow ania zębów , w dobroci sw ej 
w ypróbow any i pod każdym względem nader przyjem ny, a w sk u t­
ku niezawodny, przede wszy stkiem zalecający  się p rzy  wszelkich 
cierpieniach dziąseł, takow e albowiem wzmacnia, a tern samem od 
wszelkich chorób dziąsłow ycli oswobadza, flaszka k. 22’/a; Essen- 
cja do biszofu, flaszka do 2ch garncy wina w y sta rczająca , kop. 15. 
W szystk ie  a rty k u ły  w' składach tych znajdujące się, dobrocią od­
znaczają  się.

DENTYSTA Miasta W arszaw y , W . SCH ELLER, L
t t  ma honor zawiadomić Szanow ną Publiczność, iż zmienił j  
m: swój daw ny Lokal, i m ieszka obecnie p rzy  rogu ulicy jg  
S i Daniłowiczowskiej i Senatorskiej, w domu W ej P. Schiitz ®  
Bj {pałac W olbrom skich) Nro 460. Przyjm uje chorych do S

ę y  Bnia 10 b. m. zginął P U D E L  biały, z odmianą
na grzbiecie. Ktoby w iedział gdzieby tako-

!£ -  1/-.'—TN w y  znajdow ał się , zechce dać wiadomość pod N r
551 przy  ulicy Długiej, w  domu Lasockie zw anym , do S tróża 
F ranciszka, za co otrzym a stosow ną nagrodę; w razie zaś p rze ­
ciw nym , za dostrzeżeniem, niepraw y posiadacz, do odpowiedzial­
ności pociągniętym  zostanie.

Dnia 1 b. m. wieczorem , z domu p rzy  rogu ulicy Le­
szno i Solnej N r 713, wybiegła na ulicę SUCZKA z w y- 
żełków  angicls: i dotąd nie w róciła. Kto ją  odprow a­
dzi pod ten Nr, do gospodarza, otrzym a rs. 3 nagrody. 

Ma ona mordkę k ró tką, S uszy nieco kędzierow ate, bardzo jasne 
kasztanow ate, po sobie zaś ma ła ty  koloru jasno-kasztanow ntego. 
Dodaje się przytem , że zaginicnie trjż.c Suczki, w y w o ła ły  wiele w 
domu nieprzyjemności, i w  zamian za nią, gdyby sobie życzono, mo­
że byćdanym  Piesek lub Suczka inna, daleko od poszukiwanej, p ię ­
kniejsza. Spodziewać się należy, że posiadacz obecuy, oddać S u ­
czkę rzeczoną zechce zaraz , po przeczytaniu  niniejszego.
S ._  Ktoby sobie zyczy ł nabyć PSA, W yżła  ezarne-

go, czystej rassy  angielskiej, kompletnie ułożonego 
F0^  zechce się zgłosić po bliższą wiadomość, 

ef YK-SK,S> do Stróża pod N r 1348, p rzy  ulicy Mazowieckiej.

Dziś rauo zimna stopni 2. W czoraj w  południe ciepła 2.
TEA TR W IELK I. Dziś, P . S łra u s t  przed opuszczeniem m iasta 

tutejszego, ostatni raz  ze sw oją o rk iestrą , wykona różne dzieła 
m uzyczne. Między pierw szą p 2gą częścią, daną będzie Komcdja 
G apiatko .—  Ju tro , C yru lik  Sew ilsk i;  (Panna Hollossy p rzedsta­
w i rolę Ilozyny).

W  wielkiej MENAŻERJI P .P ra ii-  
schcr, znajdują się T Y G R Y S Y ,
PA N TERY , HIENY, W Ę Ż E , KRO­
KODYLE, Koń rogaty (G nu), M ałpy 
w szelkich gatunków . —  Karmienie 
Z w ierzą t codziennie o godzinie 3ej 
i 5ej popołudniu .—  OKAMI5U- 
TANG jest zaw sze dow idzen ia,—
i ANATOMICZNE MII8E1III 
z P a ry ża  i Florencji zaw iera Zbiór 
w ielce zajm ujący i kompletny, z ło ­
żony z preparatów  woskowych po- 
d lugnaturyw yrobionych , przez naj- 
pierw szycb M istrzów  biegłych w  tej 
sztuce, pod szczególnym kierunkiem 
znakomitych i z tym przemiotem o-

beznanych  P r o fe so ró w  z P a r y ż a  i L ondynu .  System atyczny po­
rz ą d ek  w  u s taw ien iu  Gabinetu ,  tak ,  ze  pojedyncze i w ię ce j  s k o m ­
p l ikow ane  p rzedm io ty ,  s topniowo po sobie na s tępu ją ,  p rzeds ta w ia  
mniej  św iadom em u tej nauki ,  j e d n y m  rzu tem  oka ,  ł a tw o ś ć  po jęcia  
swego  w e w n ę t r z n e g o  organizmu. W łaściciel u prasza  za tem  Szan: 
Pub l icz : ,  iż b y  tak o w e  licznie odw ie dza ć  r a c z y ł a ,  z ap e w n ia ją c ,  żc 
n ik t  bez  z adow olen ia  nic odejdzie.

B R 0 W A R
PO R T E R U  I  PIW A  B A W A n § » * ® « «

,J. i i .  S C H A E F E R  e t  C O lłlP .
p rzy  ulicy Krochm alnej pod  N rem  1108- 

%  Z a w ia d a m ia ,  iz ma do sp rzedan ia  dzicsięcio-niiesięeziież
STA HE ZA PA SO W E PIW O  B A W A R S K IE ,  dla Osób, k tó -’

tow ą Butelkę

W  D r u k a r n iK urjera W arsa :.—  W olno drukow ać. W arszavra d. 1 (13 ) Listopada 1850 r . S tarszy  ( .razo r, L .T .T ripp lin .


